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W.W. Panom: lekarzowi Straży Ogniowej D-wi M. Niewiarowskiemu, naczelnemu 
lekarzowi szpitala Ś-go Aleksandra D-wi J. Stanisławskiemu, D-wi Lubelskiemu za wysiłki 
i gorliwe zabiegi lekarskie, dzięki czemu wyleczony zostałem z niebezpiecznej choroby. 

W. Panu Prezydentowi miasta, Prezesowi Straży Ogn. Janowi Szwedowskiemu za 
iście ojcowską opiekę w czasie całej choroby. 
Zarządowi Straży Ogn., Członkom Sztabu za gorliwą pamięć i życzliwość okazaną 


[o] 
[EJ 
mi w czasie kuracji. 
W. Panu Inżynierowi St. Kosteckiemu w Piotrkowie ża pamięć i prawdziwą troskę 


o mnie. 
Wszystkim Tym, którzy w czasie mej 3-ch miesięcznej choroby okazali tyle serca 
i szczerego współczucia składam serdeczne „BÓG ZAPŁAĆ“ 
Michał Świderski. 
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= | rażony na ryzyko znacznej 


c niężne uległy gruntownej 


> gółne gospodarstwo społeczne 
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Drożyzna pieniądza. 
Niewątpliwie największą plagą, 


irapiącą nasze obecne stosunki gospo- 
darczo-skarbowe, jest niesłychana dro- 
żyzna pieniądza, 

Gdy w czasie inflancji markowej 
za pożyczane pieniądze płaciło się nie” 
normalnie wysokie odsetki, wówczas 


= było to w znacznym stopniu uzasad- 


nione, gdyż wierzyciel zawsze był na- 
straty z 
powodu postępującego spadku wartoś- 
ci pieniądza. Wysokie odsetki były 
więc ukrytą premją reasekuracyjną, 
zabezpieczającą w pewnym  przynaj- 
mniej stopniu od spadku waluty. 

Ale obecnie wszak warunki 
przemianie. 
Przecież złoty jest jedną z najmocniej- 
szych walut w Europie, którego war- 
tość utrzymuje się na stałym pozio- 
mie. A jednak odsetki w- prywatnym 
obrocie pienieżnym sięgają 10—15; a 
| nawet dochodzą do 20% miesięcznie! 
Jest to już pospolity rozbój kredytowy, 
który uniemożliwia 
stosunki Państwie. 
Gospodarstwo społeczne bez zdrowe- 
go kredytu istnieć nie może. a szcze- 
Polski 
w obecnych przełomowych pod wzglę- 
dem gospodarczym czasach. 

Rząd przystąpił do zwalczania tej 


wręcz normalne 


gospodarcze w 


Rola broni chemicznej w wojnie 
światowej, oraz znaczenie jej 
w przyszłych wojnach 
H. 


W odpowiedzi strzały nie- 
= Mmieckie, francuzi, począwszy od czer- 
= wca 1915 roku zabrali się do fabry- 
kacji chemicznej, ale praca ta przy- 
brała powaźniejsze znaczenie dopiero 
w sierbniu tegoż roku, po ustawieniu 
Zarządu zakładów chemicznych min. 


wojny. Poraz pierwszy zastosowane 


na 


- broń chemiczną po stronie francuskiej 


podczas wrześniowych ataków w Szam= 
panji i Artois, obficie szafując pocis- 
_ kami t. zw. specjalnemi, zresztą bez 
„wydatnych rezultatów. 


pie- - 


| 


| 


| 
| 


(nych w czasie wojny przez przemysł 
chemiczny niech będą przytoczone po- | 
| jest bezbronnym, 


| 
| 


| miotaczy specjalnych, 


| 
| 
| 


Odtąd chemicy obu obozów wal- | 


czących wzięli się energicznie do ro- 
= boty; zwiększono liczbę, potęgowano 
_ szkodliwość substancji używanych do 
= walki, i aż do końca wojny bez przer- 


l 


poka m4 


| szono właśnie rozporządzenie 


| nie wolno pobierać w prywatnych sto- 
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plagi różnemi sposobami. 
wszystkiem uruchomił Bank Gospo- | 
darstwa Krajowego, który udziela kre- 

dytu na cele gospodarcze, stosując 

umiarkowane odsetki. Jednakże to | 
wystarczyć nie mogło, gdyż Bank Gos- 

podarstwa Krajowego potrzeb gospo- : 
darstwa społecznego pod względem | 
kredytowym całkowicie zaspokoić nie | 
może. Rząd widział się więc zmuszo- | 
nym do wejścia na drogę represji kar- 
nej. 


W N 56 Dziennika Ustaw ogło- 
Prezy= 
denta Rzeczypospolitej o lichwie pie- 


niężnej. W myśl tego rozporządzenia 


j 
| sunkach kredytowych ponad 24/, w | 


stosunku rocznym, a więc 2°/ w sto 
sunku miesięcznym. Dla poszczegól 
nych przedsiębiorsiw bankowych naj- | 
wyższą granicę materjajnych korzyści 
kredytowych określa Minister Skarbu 

Zniszczony przez wojnę i inflan- 
cję polski kapitał 


| 
| 
| 
w drodze rozporządzenia. | 
| 


pieniężny musi być 
dopiero stosunki kredytowe w Pań- 
stwie zaczną się układać 


A żeby to nastąpiło, pamiętajmy, ist- 


nieje tylko jedna jedyna droga: dro- | 


ga pracy i oszczędności! 
lm mocnej na tej drodze stanie- 


my, im rychlej po niej kroczyć będzie- | 


bęeziemy na niej | 


my, im skutecznej 


wy wzmagała się fabrykacja gazów. 
Miarą gigantycznych prac wykona- 


niżej cyfry. Francja w czasie wojny 
wyprodukowała 16 873.939 gazowych 
pocisków artyleryjskich różnych kalib- 


rów. Nie wchodzą tu materjały che- 


miczne zużytkowane w atakach falo- | 


minach z 
1.140.000 


wych oraz wyrzucone w 
oraz 
gazowych granatów ręcznych. Niemcy 
przez czas wojny zużyły 44 909.000 


Wojna światowa udowodniła, że 
umięjętne zastosowanie nawet niewiel- 
kich ilości substancji chemicznych mo- 
że wnieść w szeregi nieprzyjaciela 
spustoszenia niemniejsze od tych, ja- 
kie mogą uczynić największe armaty, 
wyrzucające olbrzymie pociski i wy- 
magające ogromnych ilości materjału 
wybuchowego. Tam, gdzie kula kara- 


s 
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podaje do wiadomości 
| Opiekanów, iż na zasadzie 


ana e e A 


normalnie, | 


| 
| 
kilogramów różnych gazów bojowych. 
| 
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Przede- | działali, tem prędzej osiągniemy po- 


wyższy, niesłychanie doniosły cel po- 
tanienia pieniądza. R 

Praca i oszczędność!—oto jedy= 
ne hasło dła Polski gospdarczej na 
dziś i na jutro. 


SPOŁECZNE 


G-mio KLASOWE GIMNAZJUM MĘSKIE 


(matematyczno przyrodnicze) 


im, F, Fabianiego w Radomsku 


z prawami szkół państwowych 


Rodzieów i 
rozpo- 
rządzenia Karatorjam Okręga Szkol- 
nego Łódzkiego egzaminy wstępne 
KE VEV VFTUVM 


ODBĘDĄ SIĘ i PO WAKACJACH 


| od dnia 25-ego do 30-ego sierpnia. 


Podania osobiście lab poeztą 
no piśmie przyjmować będzie kan- 
celarja gimnazjam w ciąga miesięcy 


| Eseun ś AA 
odrestaurowany i odbudowany. Wtedy | KAJ DATACH 


nia od godz. ii-ej do 1 po poł. 

Z równorzędnych zakładów 
naakowych przyjmaje się kandyda- 
tów bez egzaminów, na zasadzie 
świadectw szkolnych. 


Dyrektor gimnazjam 
K. Wąsowski 


binowa w żaden sposób nie dostanie 
się—gaz z łatwością przenika. Tank 
posiadający cechy ruchomej fortecy, 
nie lęka się kuli, wobec gazów jednak 
o ile posiada 
specjalnych środków chroniących od 
nich. 

Zastanowmy się teraz, jaką rolę 
grać mogą t. zw. „gazy bojowe” w 
przyszłej wojnie. Bez wątpienia—bar- 
dzo poważne. W wojnach obecnej do- 
by fa strona wygrywa, która jest bo- 
gatszą materjalnie i której zasobów 
starczy na czas dłuższy, aniżeli prze- 
ciwnikowi. O ile obliczymy wydatki 
wojenne na broń palną i zużytą amu- 
nicję, i porównamy je z wydatkami 
na broń chemiczną, biorąc pod uwa” 


nie 


gę straty od broni palnej i chemicznej- 


okaże się, że prowadzenie wojny bro- 
nią chemiczną jest bez porównania 


tańsze i skuteczniejsze. zost 
Jak poważnym orężem jest broń 
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Ustawy językowe. Dotychczas 
Sejm nasz bliżej nie określił, jakie 
prawa przysługują poszczególnym na- 
rodowościom, zamieszkującym w Pol- 
sce, pod względem używania własne- 
go języka, 

Obecnie rząd zgłosił do Sejmu 
projekt ustaw językowych i Sejm nad 
niem obraduje. 

Myśl przewodnia 
jest następująca; 

1) wprowadza się wszędzie ję- 
zyk polski, jako państwowy; 2) nada- 
je się szerokie prawa językowe. nie- 
polskiej ludności w województwach 
kresowych’ a więc Białorusinom i Uk- 
raińcom; 3) opiera się stosunki mię- 
dzy ludnością kresową polską i niepol- 
ską na zasadach zgodnego współżycia 
i współpracy obywatelsko-państwowej.* 

Ustawy te mają wielkie znacze- 
nie. Język polski, który na Kresach 
był krzywdzony i unikany, -obecnie 
wszędzie musi być używany jako pań- 
stwowy, ale jednocześnie kresowa lud" 
ność niepolska zyskuje prawo używa= 
nia języków własnych w stosunkach 
ż władzami państwowemi w dziedzinie 
"oświaty, Ustawy te, gdy będą uchwa- 
lone i wejdą w życie, przyczynią się 
do naprawy stosunków kresowych. 

Pełnomocnictwa. Komisja ska:bo- 
wa w Sejmie rozpoczęła dyskusję nad 


tych ustaw 


ne, wykazujące straty podczas wojny 
światowej. Jako przykład podam 
mję amerykańską, która pod względem 
zaópatrzenia w  materjały ochronne 
jak również wyszkolenia w obronie 
przeciwgazowej stała bodaj najlepiej 
ze wszystkich armji walczących, a 
więc stosunkowo najmniejszy procent 


ar- 


strat od gazów poniosła, Całkowite 
straty wojenne armji amerykańskiej 
wynosiły 217.346 ludzi. 
Z tego; 

od walk powietrznych 148 ludzi 

„ ran kłutych TET- 

a ręcznych granatów 870 ,„ 

» ran ciętych T2625 

„ ran postrzał. 144,682 , 


gazów trujących 71.455 ,„ 
W stosunku procentowym, z ogól- 


Wiadomości polityczne. | 


chemiczna, Świadczą statystyczne da- | 


A*—nied: 
pełnomocnictwami, jakich domaga się 
rząd p Grabskiego na czas dalszy. 
Referentem sprawy jest p. poseł Cha- 
ciński (Ch. D»), który w swoim refe- 
racie zaznaczył, że naprawa skarbu 
nie została jeszcze ugruntowana. Wo- 
bec tego należy stworzyć rządowi ta- 
kie warunki, w których jeden zawód 
przy wpływach nie zachwieje równo- 
wagi skarbowej A takie warunki dają 
pełnomocnictwa. 

Przed konferencją londyńską. 
Rząd angielski rozesłał już /zaprosże= 
nia na konterencję londyńską, którą 
wyznaczono na 16 lipca. Zaproszenia 
otrzymały: Francja, Japonja, Belgja, 
Włochy i Ameryka. Przygotowania do 
konferencji w pełnym toku 

Pomimo poczynionych zabiegów 
przez nasze Minis, Spraw Zagr. Pol» 
ska nie otrzymała zaprosżenid na tę 
konferencję. 


Zmiany w gabinecie włoskim. Z> 


| wielkiej burzy, jaką zapowiadała lewi» 


| piło kilku ministrów na miejsce 


} 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 
f 
| 
| 
| 
| 
| 


| 
| 


cych 6,5/7 od innej broni 7,8 g/*. 


ca włoska, wypadł mały deszcz, Ustą- 
któ- 
rych król mianował nowych ministrów. 
Ministrem gospodarski narodowej zos- 


| tał p, Nawa ze stronnictwa katolicko- 


narodowego. Trzy ministerja objęli li- 
berałowie. 

Położenie w Ameryce. Ludnośc 
Stanów Zjednoczonych narzeka na 
wielkie podatki. Rząd musi poczynić 
pewne ulgi, zato wprowadzi większe 


Straty poniesione przez inne armie 
koalicyjne procentowo są większe od 
strat amerykańskich. 

Nie ulega najmniejszej wątpliwoś- 
ci, że przyszła Wojna będzie obfitą w 
rozmaite niespodzianki w dziedzinie 
broni chemicznej, która odegra nieo- 
mal decydującą rolę, Winniśmy więc 


| o tem dobrze pamiętać. Jestem prze- 


konany, że rozmaite konferencje mię- 
dzynarodowe mogą ograniczyć budowę 
okrętów wojennych, fabrykację wszel- 
kiego rodzaju broni palnej, lecz żadne 
państwo nie zgodzi się na zlikwidowa- 
nie chociażby części prac w dziedzinie 
broni chemicznej. Zresztą fabrykacja 
chemicznych środków bojowych wy- 
myka się z pod najsurowszej kontroli. 
Gaz jest bronią, której fabrykacja mo- 
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oszczędności. Ameryka przygotowuje 
się do nowych wyborów prezydenta. 
Wysuwają kilka kandydatur, między 
innymi ma pewne widoki Mak Adoo 


Wiadomości z kraju. 

Potworny zamach na składy 
amunicji we Lwowie. W  poniedzia- 
lek ub władze lwowskie udaremniły 


straszny zamach, który mógł zniszczyć © 
wielką dzielnicę miasta, zamieszkałą 


przez ludność robotniczą i żydowską. 


Pracujący robotnik, zdemobilizo- 


wany sierżant, przyniósł zegarową 


maszynę piekielną i podłożył pod skła- - 


dy amunicyjne. Na szczęście zauwa- 
żył to drugi robotnik i zaalarmował 
władze, które nastawiony na godz. 4 
piekielny zegar zatrzymały. Zbrodnia-. 
rza—sierżanta aresztowano i jego 4-ch 
spólników, którzy się do winy przy- 


znali. Ze śledztwa dalszego wynika, 


iż jesto robota bolszewicka. 


Łódź staje się niewypłacalną. 
Obecny zastój jest przyczyną niewy- 


płacania weksli. 


Rejenci łódzcy spo- 


rządzeją dziennie prżeciętnie 853 pro= 3 


testy. Są to najaktualniejsze wska= 
Źniki obecnego stanu gospodarczego 
Łodzi. ; 

Na Polesiu wykryto wielką orga- 
nizację szpiegowską. Aresztowano 19 
osób przeważnie ze sfer żydowskich. 


Organizacja szpiegowska miała za za- 


mysł chemiczny. 
pełną świadomością demolowali do 
podstaw wszystkie fabryki chemiczne 
na terenie nieprzyjacielskim okupowa= 
nym przez nich. Społeczeństwo dopat- 


I dlatego niemcy z 


rywało się w takim postępowaniu bar- 


barzyństwa pruskiego żołdaka, tymcza- 
sem tak nie było. Był to plan prze- 
prowadzony z wyrachowaniem, plan, 
mający na celu wytrącić, względnie 
nadwrężyć oręż, będący w ręku prze- 
ciwnika. Głównie Niemcom chodziło 
o zabicie europejskiego przemysłu che- 
micznego, jednakże niszczyli i inny. 
Znane są przykłady, gdzie dla wydo- 
bycia niewielkiej miedzianej, lub m 

siężnej cząstki składowej maszyny, de- 
molowali ogromnej wartości—maszyny 
fabryczne. Cel staje się przejrzysty— 


é konkurenta. 
Zk D C: Ni 


że się dokonywać w tajemnicy i zu- 
pełnie dorażnie w każdym kraju, któ- 
ry posiada wysoko rozwinięty prze- 


nego stanu liczebnego armji amery- 
kańskiej na kontynencie europejskim, 
śmiertelność wynosiła: od gazów trują” 


B. Kistelski 
porucznik rezerwy. 


Str. 4 | 


danie zdobywanie wszelkich danych 
= Z zakresu dyslokacji wojsk, zaopatrze- 
= mia, wyszkolenia i pomieszczenia. 
S Należy zaznaczyć, ze sprawa po- 
leska nie jest bynajmniej 
~ nym faktem, ani zjawiskiem, jest 
= jedno z ogniw szatańskiego łańcucha 
zdrady i szpiegostwa, jakim Rosja 
sowiecka opasała Polskę 

Paszporty zagraniczne będą wy- 
_ dawane w cenie 20—25 złotych dla 
_'  wyjeźdźających za granicę w celach 
zarobkowych, handlowych, przemysło- 
wych, kształcenia się, leczenia i 
czestniczenia w zjazdach. 


W innych wypadkach  przewidy- 
wana jest opłata za paszport 50 złot. 


Tragiczna śmierć inwalidy 
niedzielę ubiegłą we Lwowie odbywał 
się wiec inwalidów w sali „Sokoła*. 
W czasie wiecu wszedł na trybuuę in- 
= walida Jan Koss, który odmalował 
_ ciężkie położenie inwalidów, a skoń= 
= czywszy przemówienie, wydobył re- 
= wolwer i celnym strzałem w głowę 
= pozbawił się życia. 

Zjazd Episkopatu Polskiego na 
_ Jasnej Górze. W ub. tyg. o godz. 7 
| wieczorem w kaplicy Matki Boskiej J. 
_ Em. Prymas Dalbor odprawił pontyfi- 
= kalną Mszę św., której wysłuchali 
_ wszyscy przybyli na zjazd Dostojnicy 
" Kościoła. O godz. 10 rozpoczęły się 
| obrady zjazdu. mające ściśle poufny 
= charakter. Po  ukończesiu zjazdu 
= prawdopodobnie wydane zostanie o- 
: rędzie Episkopatu do narodu polskiego. 
E- W naradach biorą udział prawie 
_ wszyscy biskupi. 

Ę Przybyli również na zjazd: Nun- 
= cjusz Apostolski Monsignore Lauri, J. 
„ ks. Biskup Sapiecha. Biskup unicki 
ze Stanisławowa J. E. ks. Biskup 
= Chomyszyn, który jest bardzo przy- 
- chylnie usposobiony do polaków i 


swym wpływem na duchowieństwo 
usińskie stara się łagodzić antago- 
 nizmy narodowościowe we Wschodniej 


uU- 


8-mio KLASOWE 

GIMNAZJUM KAMANISTYCZNE KOEDURACYJNE 
L. WEJNTRAUBÓWNY 

; w Radomsku | 
|| podaje do wiadomości, że w myśl òs- 

_ tatniego rozporządzenia Kuratorjum 
(2 czerwca)—odbędą się w tym roku 
, egzaminy nowowstępujących i po wa- 
kacjach. Wszelkich informacyj udzie- 
la kancelarja w poniedziałki, środy i 
czwartki ga 5- cej do 7- SĘ po porua: 


odosobnio= | 
to | 


w I 


DYREKCJA 
Gimnazjum Hamanistycznego Męskiego 


ŚTANISKAWA NIEMCA w Radomsku 


z prawami szkół państwowych 
(kategorja B—bez zastrzeżeń) 
zawiadamia, że na 


rządzenia Kuratorjum Łódzkiego 


zapisy i egzaminy wstępne 


odbędą się 


PO WAKACJACH 
w dniach 25, 26, 27, 28, 29 i30 
sierpnia b, r. 


Zgłoszenia przyjmuje Dyrekcja w 
ciągu wakacyj codziennie w szkole ul. 
Bugaj 6 od 9—12 w południe i od 3, 
do $ po południu. 


. . LJ 
'Opinja publiczna. 
W ostatnim 
Radomskowskiej, 
sprawa sanacji waluty polskiej 
sunków na tle tej sprawy w miejsco- 
wym urzędzie skarbowym. Sprawa 
bądź co bądź, pierwszorzędnego zna- 
czenia. Nie wchodząc w meritum 
sprawy, czy autor artykułu „Szkod- 
nicy Grabskiego* ma rację, lub nie, 
poruszone momenty są ważne i nad 
niemi nie wolno przejść de porządku 
dziennego w imię dobra społecznego. 
Pomijając osoby zainteresowane, 
które na artykuł, jak z jednej tak i z 
drugiej strony, reagują pod kątem wi- 
dzenia własnego interesu, przeraża ja- 
łowość opinji, która poważną sprawę, 
stabilizacji waluty polskiej, unormowa- 
nia naszego życia społecznego, potrak- 
towała pod kątem widzenia małomias- 
teczkowej plotki. 2 
W artykule 3 ust. 3 Konstytucji 
Polskiej czytamy: „Rzeczypospolita, o- 
pierając swój ustrój na zasadach sze” 
rokiego Samorządu  terytorjonalnego, 
przekaże przedstawicielstwom samo- 
rządu właściwy zakres ustawodawstwa, 
zwłaszcza z dziedziny administracji, 
kultury i gospodarstwa, który zostanie 
bliżej określony ustawami państwowe- 
mi“. 


numerze 
poruszona 


Prostemi, a wielkiemi słowami 
wprowadzone zostały do naszego ży- 
cia społecznego zasady nadzwyczaj 


postępowe, do spełnienia których w 


podstawie rozpo-- 


isto~ | 
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najbliższej przyszłości powołane będą 
najszersze masy społeczne, 
wszym rzędzie nasza inteligiencja, dziś 
| wysługująca się w nielicznych wypad- 
kach różnym partjom politycznym, a w 
masie swej bierna i do zycia publicz- 
nego nieprzygotowana. 

Przyjrzyjmy sie Radom Miejskim 
w tej, co odeszła w przeszłość “czer- 
wonej, i tej, co dziś radzi i rządzi 
„amarantowej*. | jedna i druga z bra- 
ku inteligiencji, a może pewnego ro- 
dzaju jej wstrzemięźliwości, nie są 
na wysokości swych zadań. Nie sięga- 
ją głąb życia społecznego a swą ener- 
gję zużywają na bezpłodne dyskusje. 
Nazywam bezpłodną, bo takiemi w za- 


a w pier- 


sadzie były i są obie opozycje Rady 
Miejskiej. Bo nie wnoszą do życia 
Miejskiego pierwiastku twórczego, bo 
w walce im przyświeca interes partji 


a nie dobra miejskiego. Zwalczają oso- 


| by, a nie system gospodarski. Dlatego 


"Gazety | 
została | 


są nasze Rady często krotochwilne, 
złośliwie nazwane „teatrum miejskie“. 

A inteligiencja. Co jej życie wy - 
pełnia? W granicach swej pracy zawo= 


| dowej, często dobrzy wykonawcy, dob- 


rzy ojcowie, mężowie. | na tem ko» 
niec. Więcej z siebie nic społeczeń* 
stwu nie dają. A jednak życie potęż- 
nym głosem wzywa wszystkich do 


pracy. Niedaleki czas, nowe ustawy 
j samorządowe wprowadzone zostaną 
w życie. Z poczwarki samorządowej 


| 
| 
| 


ma się wylęgnąć barwny motyl.Zakres . 
działania gminy jej kompetencje, pra- 
wa mniejszości narodowej wszystko się 
zbiegnie w Radzie Miejskiej i trzeba 
będzie wielkich głów, dużej twór- 


czości, aby tym zadaniom sprostać. 
Już dziś do tej pracy trzeba się 
szykować. Trzeba bez przyłbicy, bez 


domieszek plotki, bez osobistych sym 
patji i antypatji organizować życie 
zbiorowe i stwarzać opinję pubłiczną, 
bez której nie dopomyślenia żadna 


praca społeczna. 
B. Naras. 


Zakład Blacharski 


TEOFILA ZERECHOWSRIEGO 


w GIDLACH, pocz. Radomsko. 


Przyjmaje wszelkie roboty w zakres 
blacharstwa wchodzące. 


SPECJALNOŚĆ: 
Krycie dachów, kościołów i wież, 
jak również roboty papowe. 


N 29. 
Z okolicy. 


Z GOSŁAWIC 


Grożny pożar. — Dzielna akcja Straży Og- 
niowych, 


We wsi Gosławice, tut. powiatu, 
od wadliwego komina podczas piecze- 
nia chleba, przedostał się płomień na 
strych, od którego pastwą ognia stały 
się: 3 domy, 3 obory i 4 stodoły. Po- 
szkodowani Romańscy J. i F.„ a tak- 
że Stalka A. obliczają straty na kilka 
tysięcy złotych. Wielkie uznanie i 
wdzięczność naleźą się panu Święcic- 
kiemu ze Smotryszewa, który pomimo, 
że to była pora największej pracy w 
polu (było to późnym rankiem), a tak- 
że ze względu na najdalszy dystans 
od miejsca pożaru, jednak pierwszy 
przybył ze swoją drużyną strażacką, a 
objąwszy komendę prócz Smotryszow- 
skiej i nad strażami z Kodręba, Dme- 
nina i Kietlina—swoją energją i spraw- 
nością sprawił, że poźar zlokalizowa- 
no, gdyż w przeciwnym razie, może- 
by pastwą losu stała się cało wieś. 

F. Budkiewicz. 


Z PŁAWNA 
Trzy wypadki śmiertelne. 

Zdarzył się tu rzadki wypadek: 
śmierć dwojga małżonków w jednym 
dniu. Smutna ta rzecz przedstawia się 
następująco: staruszka 84-letnia naz- 
wiskiem Qiawina zaniemogła od paru 
dni i leżała w łóżku. Mąż jej Gawin, 
lat 87, krytycznego dnia wszedł po 
drabinie na górę po swoje rzeczy i 
tak niefortunnie schodził, że spadł z 
góry głową na ziemię i wyzionął du- 
cha. Staruszka, dowiedziawszy się o 
śmierci męża, dostała ataku sercowe" 
go i w parę minut umarła. 

Na drugi dzień dwie 
zem prowadzono na cmentarz i bied- 


trumny ra~ 


ni staruszkowie niespodziewanie spo- 
częli w jednym grobie. 
— Dziewczyna dworska, chcąc się 


ochłodzić w dzień upalny, poszła do 
stawu starej cegielni i tu spotkała ją 
choroba Św. Wita, na którą oddawna 
już chorowała, Rezultat był taki, że 
biedaczka nieświadomie wpadła w śro- 
bek stawu i utonęła. Na drugi dzień 
dopiero odnaleziono jej zwłoki w sta- 
wie. Dwór zajął się pogrzebem 
szczęśliwej dziewczyny. 


nie- 


K. 
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Z GARNKA. 

W czerwcu r. b. w Garnku kół- 
ko amatorskie na czele z p. Szatkow- 
skim, kierown. 2 kl. szkoły odegrało 
2 jednoaktówki p. t. „Błażek opętany”, 
„Kominiarz i młynarz”, z których czy- 
sty zysk w kwocie 120 złotych 36 
groszy przeznaczyło na kupno syreny 
alarmującej dla tutejszej Straży Po~- 
żarnej, Za ofiarną i owocną pracę 
Pp. p. aż Y amatorów, Zarząd 
Straży składa pośrednictwem „Qa- 
zety Radomskowskiej* serdeczne „Bóg 
Zapłać”. Zarząd Straży, znajdując się 
w ogromnej potrzebie zdobycia fun- 
duszów na kupno nowej sikawki, be- 
czek oraz wozu rekwizytowego, prze” 


świadczony jest, że również lnstytu- 
cje samorządowe i ubezpieczeniowe 
przyjdą z pomocą materjalną. Za- 


znaczyć należy, że Rada Gminna na 
czele z wójtem p. A. Rakowskim speł- 
niła swoje zadanie względem Straży, 
wstawiając do swego budżetu kwotę 
500 złotych na kupno sikawki. Dzi- 
wnym się tylko wydaje, że pomimo 
próśb do Wydziału Sejmiku oraz Pol- 
skiej Dyrekcji Ubezpieczeń Wzajem- 
nych nic dotychczas nie uzyskaliśmy 
na powyższy cel. Może nareszcie 
wymienione Instytucje zrozumieją po- 
trzebę Straży Pożarnej w 
QGarnku i przyjdą z pomocą materjal- 
ną, by nie pozwolić na ciągłe odczu- 
wanie braku narzędzi przeciwpożaro- 
wych lub też na zwinięcie tak poży- 
tecznej placówki jaką jest Straż Po- 
żarna na wsi. 


istnienia 


Powiatowy Zjazd Straży Og- 
niowych w Radomsku. 

Stosownie do zarządzenia Głów- 
nego Zarządu Straży Pożarnych w 
Warszawie—odbędą się w Radomsku 
kursa pożarnicze oraz ćwiczenia popi- 
sowe. Termin kursów od- 19/8—do 
24/8 br. 

Na kursa winne się zapisać licz- 
ne delegacje Straży z całego naszego 
powiatu, jak również wziąć udział 
gremjalny w ćwiczeniach popisowych. 

O powyższym zjeżdzie wszystkie 
Straże Ogn. w naszym powiecie zos- 
tały już powiadomione. 


OESR RÓL 


Uczestniczki Zjazdu Koleżeńskiego gimn. 
im. Królowej Jadwigi w dniu ł Lipca b. r. 
złożyły na Ochronkę 18 mil. mk. 
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| minie parugodzinnym zwołał 


( Gzy to prawda 


i eo na to powiedzą Władze? 


5 lipca b.r. Urząd Skarbowy do- 
ręczył rano paru kupcom w Radoms- 
ku nakazy płatnicze na zapłacenia do- 
datkowego podatku obrotowego za dru= 
gie półrocze 1923.; .Nakazy były bez 
daty. 

Tegoż dnia w godzinach połud- 
niowych tenże Urząd Skarbowy starał 
się te nakazy od kupców wycofać, lecz 
wytresowani płatnicy Urzędu Skarbo- 
wego nakazów nie zwrócili. 

| znów tegoż dnia Urząd Skar- 
bowy z pogwałceniem Ustawy, w ter- 
Komisję 
Szacunkową dia wymiaru dodatkowe- 
go podatku obrotowego za drugie pół- 
rocze 1924 r., czyli że doręczone Na- 
kazy Płatnicze były zredagowane bez 
Komisji w dowolnej interpretacji ob- 
rotu przez Urząd Skasbowy, bez udzia- 
łu Komisji. 

Na Komisję podobno zaprosze- 
nie otrzymali nie wszyscy członkowie, 
lecz zato w skład Komisji „wypadko- 
wej“, która zajęła się dodatkowem 
obliczeniem podatku obrotowego, we 
szły trzy osoby postronne, z Komisją 
nic wsólnego nie mające.: 

Dnia 7 lipca r. b. ciż sami kup- 
cy otrzymali już nowe Nakazy Płat- 
nicze, jako rezultat prac wyżej wspom- 
nianej Komisji, z nowemi tyframi ob- 
rotu i z adnotacją, że pierwotne Na 
kazy Płatnicze są anulowane. 

W Radomsku mieszka wdowa 
Szklarczyk, która przed paru miesią- 
cami straciła męża; kobieta ta otrzy- 
mała akt ubóstwa z Magistratu, gdyż 


mąż jej był leczony na koszt gminy. 
Bez środków do życia i majątku 
mieszka przy ojcu swoim, jednak 


Urząd Skarbowy nie zważając na akt 
ubóstwa, za należności skarbowe 57 zł. 
sprzedał tej kobiecie w dn. $ lipca rb. 
szafę i lustro. 
Czy to wszystko jest prawdą? 
Czy zgodne z prawem? [ czy potrzeb- 
ne to jest dla stabilizacji marki pol- 
skiej; niech rozstrzygną wyższe Wła- 
dze Skarbowe i niech raz temu poło- 
żą kres, 
Sa. 
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 SPARNOZDANIE T-wa KOWIEGAIENO. 


3 lipca 1924 r. w sali posiedzeń 
Rady Miejskiej wRadomsku odbyło się 


E GAZETA RADOMSKOWS 


doroczne Walne zebranie członków 
T-wā Łowieckiago na pow. Radoms= 
kowski. 


Po zagajeniu zebrania przez pre- 


= zesa T-wa p. starostę St, Harmatę po- 


- p. Stefana Klawe'go, —na 


wołano: na przewodniczącego zebrania 
assasorów 


pp. inż. Włodzim. Muchę i J. Sikor- 


skiego wójta gm. Żytno —na sekreta- 


rza p. B. Kistelskiego (juniora). Obec- 
nych było 69 członków. Stosownie do 
porządku dziennego (ogłoszonego w 
Na 26 Gazety Radomskowskiej) szcze- 
gółowe sprawozdanie o działalności 
Zarządu w ciągu ubiegłego roku od- 
czytał Dr. M. Niewiarowski, podnosząc 
szereg spraw organizacyjno-łowieckich 
wykonanych przez Zarząd jakto: opra- 
cowanie i wydrukowanie przepisów 


' zasadniczych i regulaminu łącznie ze 


Statutem T-wa, wydzierżawienie dla 


= T.wa terenu Brzeźnica i CERESE 
= nle tam ochrony zwierzyny, wyznacze- 


= nagrodę za 
ochronę zwierzyny został 


- Brzeżnica 


nie dla każdej gminy opiekuna myś- 


a liwskiego i szereg innych spraw zwią- 


zanych z wnykarstwem!'i kłusownictwem. 
Na wniosek Dr. Niewiarowskiego w 
tępienie kłusownictwa I 
obdarzony 
Walne Zebranie z posterunku 
posterunkowy Stefan Kot- 
kiewicz—srebrnym żetonem. 
Następnie przyjęto do wiadomoś- 


przez 


E ci sprawozdanie kasowe za rok ubieg- 


ly, które złożył 
- rprawozdanie 
przez p. dyr. K, Borszewskiego. 


p. rejent T. Dębski i 
kom. Rewiz. złożone 


Z kolei uchwalono preliminarz 


_ budżetowy na rok 1924/25. 


Przystąpiono dalej do wyboru 


nowych 4 członków do Zarządu na 


-~ miejsce wylosowanych. 


W tajnem głosowaniu wybrano: 


3 PP. D-ra H. Zwolinskiego, A. Mękwin- 


EK. Borszewskiego, 


mo: sprawę tępienia drapieżników, 


Ę Bomichiego. 


Do komisji rewiz. wybrano: pp. 
J. Grabarczyka i 
Ks. Wünsche. Na zastępców—p. Jana 


w wolnych okes poruszono 


a aktualnych spraw (głos zabiera- 
> Ji: p. starosta M. Święcicki, J. Kosin= 


ski, Dr. H. Zwolinski i inni) poruszo- 
do 


O A Z O e e e 


karmienia zwierzyny zimą, hodowli 
psów myśliwskich, —sprawę nie strze- 
lania do zajęcy na pomyka, gdyż prze- 
ważnie wybija się wtedy samice, spra- 
wę walki z wnykarstwem i t. d.. Po- 
wyższe sprawy mają służyć jako pod- 
stawa prac w dalszej działalności Za- 
rządu T-we. 

W końcu Dr. Zwolinski postawił 
wniosek: zwrócić się de prezesa T-wa 
starosty p. Stanisława Harmaty i sek- 
ret. T-wa D-ra M. Niewiarowskiego z 
podziękowaniem za dotychczasową ich 
owocną pracę w ciągu pierwszego ro- 
ku istnienia T-wa, 

Walne Zebranie jednogłośnie po- 
wstając wniosek przyjęło. 

Na wniosek zaś prezesa T-wa 
urządzone owację dła D-ra H. Zwo- 
linskiego za jego działalność w kierun- 


ku szerzenia racjonalnej kultury ło- 
wieckiej. 
Na tem posiedzenie Wal. Zebr, 


Czł. T-wa Łow. zamkmięto. 


Z Rady Miejskiej. 


z dn. 26 czerwca br. (dokończenie) 

Na porządku dziennym wnioski 
i interpelacje. R. Horowicz poruszył 
sprawę Dozoru Szkolnego narzekając, 
iż Magistrat od dłuższego 
potrzeby szkolnictwa nie 
leżnych sum. 

Odpowiedział vice-bur. p. Saran- 
kiewicz, zaznaczając, iż szkoły znajdu- 
jące się w większej potrzebie otrzymują 
środki bezpośrednio w Magistracie R. 
ks. kan. Jankowski oświadczył iż Ra 
da Szkolna Powiatowa wystąpiła z za- 
żaleniem na Magistrat w tej sprawie 
do Sejmiku'—na skutek czego, odpo- 
wiada burmistrz, przybył do Magistra- 
tu Inspektor Samorządowy, który przej- 
rzał w księgach wydatki na szkolnic- 
two i stwierdził, że wniosek Rady 
Szkonej niema najmniejszej podstawy. 

Resztę  intepelacyj były mało 
znaczącej wagi i w zupełności nada- 
wałyby się do zakomunikowania wprost 
zarządowi miasta, przeż co uniknęłoby 
się straty czasu i niepotrzebnego ga- 
dulstwa na plenum Rady Miejskiej. 


czasu 
wypłaca na- 


na 


Z otwarcia stałego pokazu 
Domu Przemysłowo-Handłowego 


„Zdzisław Ryłski* w Częstochowie. 
W ub. niedzielę o godz. 12-ej i 
pół w południe odbyła się uroczystość 
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otwarcia stałego pokazu w pawilonie 
„Zawiercie“ w parku Staszysa, trżą- 
dzonego przez Dom Prźemysłowo-Hań- 
dlowy „Zdzisław Rylski“. 

Akia poświęcenia wobec licznie 
zgromadzonych gości dokonał ks. prał. 
Nassalski, składając życzenia pomyśl- 
nego rozwoju firmie, która stanęła na 
wyżynie europejskich firm handlowych, 
Następnie złożyli życzenia w krótkich 
przemowach: prezydent miasta dr. Mar- 
ćzewski i zastępca starosty p. Dunin- 
- Borkowski. 

W odpowiedzi na wyrażone ży- 
czenia zabrał głos p. Bolesław Rylski, 
który zaznaczył, że firma nie stara się 
ukrywać źródeł nabywania produktów, 
klientów zaś załatwia szybko i solid- 
nie, korzystając z minimalnego procen- 
tu zysku, Dom handlowy w ostatnich 
czasach uległ korzystnej reorganizacji 
i obecnie firma podjęła sprzedaź tak 
hurtową, jak i detaliczną, Za przyja - 
ciół firmy uważani są nietylko stali 
odbiorcy, ale zarówno i ci którzy nie- 
kiedy zwracają się ze słusznemi uwa- 
gami bądź reklamacjami. Przy nawa= 
le pracy można niekiedy popełni 
pewną niedokładność, bowiem tylko 
ten się nie myli, kto nic nie robi. 
W zakończeniu przemowy p. Rylski 
wyraził serdeczną podziękę zgroma- 
dzonym przedstawicielom władz pań- 
stwowych i komunalnych tudzież spo- 
łeczeństwa miejscowego, 

Stały pokaz pomimo  szeżupłego 
lokalu przedstawia się nader interesu- 
jąco, a obejmuje dział narzędzi rolni- 
czych, smarów i olejów, materjałów 
budowlanych i opałowych, wyrobów 
żelaznych i nawozów sztucznych. 


Zasługującej ze wszechmiar na 
uznanie kulturalno-propagandowej im- 
prezie Domu Przemysłowo. Handlowe- 
go życzymy jak najpomyślniejszych wy- 
ników w pracy organizacyjnej na ni- 
wie handlu polskiego, 


Ze sportu. 
5-VII. 
K S. „Piotrkowianka” - R.K.5. „Czarni“ 0:8 (0:1) 


Spotkanie mistrzów Piotrkowa i 
Radomska zakończyło się zasłużonym 
zwycięstwem Czarnych, ale w zbyt 
wysokim stosunku. Wynik 3:1 lub 4:2 
byłby najlepszym miernikiem sił obu 
drużyn. Do przerwy zaznaczyła się 


29. 


przewaga Czarnych, a po przerwie 
Piotrkowianki. Bramki dla Czarnych 
uzyskali: Włodarczyk ł po rzucie z 


rogu i Walter 2, obie z podania- Sto- 


sunek kornerów 2:4. 
6-VII. 


CKS. „Warta” 11 —K.S. „Korona” 1:0 (0:0) 

Warta lI nie pokazała naogół 
takiej gry, jakiej spodziewaliśmy od 
mistrza Częstochowskiej klasy ©. Ko- 
rona, która wystąpiła z dwoma rezer- 
wowemi, 
wagę i przy lepszym zgraniu mogła 
śmiało te zawody wygrać. Jedyną bram- 
kę uzyskała Warta II z przeboju, 
wskutek taktycznego błędu obrońców 
Korony. Korona nie wyzyskała pew- 
nych pozycji podbramkowych Stosunek | 
kornerów 1:1. Sędziował dobrze w oba 


dni p. Wiener. 
u. i 


KRONIKA. 


Od Wydawnictwa. Z powodu 
wyjazdu z miasta p M, Świderskiego 
na parę tygodni, pismo podpisywać 
będzie jako zastępca redaktora p. 
Marjan Pilny, profesor miejscowego 
gimnazjum 

Ceny targowe podniosły się. 
dzięki przejściu z monety markowej 
na złotą, W zeszłym tygodniu kwarta 
masła korztowała 2 mil. a w tym 2 
złote, tak sobie gosposi wiejskie prze- 
kalkulowały miljony na złote prostym 
rachunkiem: 2 mil.—złote. Jajko 7 
groszy, serek 17/, zł, kurćzątka po 1 
zł, 1 kg. wiśni 30 gr, 1 kg. czere- 
śni 70 gr, kwarta jagód 6 gr. Zie- 
niaków na targ nie dowieziono, 

Zaznaczyć należy, iż władze na- 
dzoreze patrzą przez palce jak cała 
masa przekupniów skupuje większe 
ilości nabiału i t. p przed godz. 12 
w południe, 

W sprawie chleba. Żalą się na- 
sze gospodynie, iż w niektórych pie- 
karniach wypieka się chleb z do- 
mieszką mąki stoczonej, zleżałej a mo- 
że i zgniłej, gdyż brak smaku a w 
następstwie konsumenci z tego 
rują na niedomagania trawienne. 

Należałoby zwrócić uwagę na 
wypiek chleba w niektórych  piekar- 
niach, by tego rodzaju nadużycia u- 
sunąć. 

Nauczyciele pójdą na naukę do 
wojska. W roku bieżącym, poczyna- 


miała przez cały czas prze- | 


cho~” 


„GAZETA RADOMSKOWSXA“—niedziela 13 lipca 1924 r Oo wmr 


jąć od dnia 15 lipca, odbędą się éwi- 
czenia wojskowe rezerwistów nauczy- 
cieli należących do rocznika 1900. 
Ćwiczenia będą trwały 28 dni. 
W roku przyszłym do tych sā- 
mych ćwiczeń będą powołani nauczy- 
ciele rocznika 1901—2 
Pod adresem Dozoru Cmentarne - 
| go. Będąc na cmentarzu zauważyłam j 
swobodnie grasujące czworonożne zwie- 
| rzęta po grobach, obskubujące trawę. 
Tego rodzaju profanacja nie powinna 
mieć miejsca na cmentarzu, co świad- 
| czy o kiepskim dozorze przez miesz- 
kających przy cmentarzu „grobowych“. 
Naoczna 

Osobiste. Powiatowy lekarz z. 
Herzberg wyjechał na odpoczynek, zas. 
tępstwo jego objął lekarz miejski p. 
dr. M. Niewiarowski, 

Usiłowanie samobójstwa. Robot- 
nik fabryczny B-ci Thonet pozbawiony 
pracy i tym samym znalazły się bez 
wyjścia—z rozpaczy poderznął sobie 
gardło brzytwą, Na szczęście arata: | 
udało się d-wi Stanisławskiemu urato- 


zeszyto przerznięcia na gardle, dzięki 
czemu wkrótce powróci do zdrowia, 


Waźne dla płatników podatku 


majątkowego. Kto wpłacił już w listo- 


padzie, lutym i marcu tytułem l. II. 
zaliczki na podatek majątkowy 709/, 
całego obecnie mu wymierzonego po- 
datku (nie zaś jednej szóstej części), 
ten nie ma obowiązku wpłacić obec- 
| nie wymierzonej mu I-szej raty. Tak 
| 


samo, jeżeli wpłacił mniej, jak 70 pro- z 
cent, może dopłacić różnicę do 70 pro- 


cent. Winien jednak o tem zawiado= 


mić Przewodniczącego komisji szacun- 


kowej. 

„Wielki manifestacyjny wiec P. 
odbędzie się dziś w niedzielę, 
oblepione zo- 


RP S2 
Plakatami czerwonymi 
stało całe miasto, 


i 
W dniu 13/VII r. b. o godz. 4 po 
południu w „Sporcie Wodnym“ 


T-wo Śpiewacze im. Moniuszki 
— urządza — 


Zabawę z atrakejami 


Orkiestra symfoniczna, dęta chó- 

ry, J-no aktówka, monologi ect. 

Konkursy pań, panów, ognie ben- 
galskie, bufet na miejscu. 


a Enie 60 gr. dla młodzieży 30 gr. || k 


-Sprawozdanie z zabawy Cyklistowskiej urządzonej staraniem zarząd 


PRZYCHÓD 


| Za bilety zniżkowe szt. 199 po 30 gr. 


na sumą Zł. 59 gr. 70 


| Za bilety zwykłe szt. 294 po 60 gr. 
na sumą Zł. 176 gr. 40 
Z poczty 7 Zł 38 gr. 30 
Zł. 274 gr. 40 


Ę niedoszłego samobójcę, któremu: 
| 

W dnia 15 lipea 1924 r. o 
| 


oddozielnie. 
Na prztarcie daje się 207 
drzewnej. 


OGŁOSZENIE 


miasta Radomska odbędzie się przetarg zapomocą ofert w zaâ- 
piecezętowanych kopertach na przetarcie 100 m? drzewa sosowego 
na kostkę brakową, 50 m* na krokwie i bale i 200 m* na deski 
Ceny winny być podane w złotych na este rodzaj 


Po otwarcia kopert tegoż dnia odbędzie się ustny przetarg 
od ceny najniższej oferty in minas. 
Do licytacji wymagane vadjam w kwocie 200 złotych 
m. Radomsko, dnia 11 lipca 1924 r. i 


MAGISTRAT MIASTA RADOMSKA 


W DNIU 6/VII 1924 ROKU. 


ROZCHÓD 


Wydatki związane z wykonaniem zabawy < 
Zł. 174- gr. -21 


Czysty zysk 
Zł. 274 gr. 40 
Zarząd Towarzystwa Cyklistów. 


godzinie 11 rano w Magistracie 


przetarcia 


oddanej do przetarcia masy 
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Zł. 100 gr. 19 


<< Ró 


aea W an do. Gs D a ca" 


ARD PREY OE POWY OO OO PCE E EET YY 


W ASIAN AE NEONY PNĄDN A, 


Kadomsko, Strzałkowska M 15. 


OKAZYJNIE IWAGAM 


== ma do sprzedania zaraz bardzo tanio. 


MOTOR ROPOWY trzech konny „PERKUN%, DYNAMO MASZY- 
NĘ jedno konną 220 w. z przekładnią Dużą Sztancę ręczną 


a 
Dee 


i 2 małe Barmaszynkę pasową i drugą ręczną, 


oraz KOSIARKĘ do zboża i traw. 


Wykonywa!! pędnie (transmisię) szajby, tryby młynskie i wrze 
ciona wentylatory kowalskie, Śruby taboretowe wszelkich modeli. 
Reperuję!! Lokomobile, Motory, Młocarnie oraz wszelkie ma- 


szyny rolnicze i inne 


BE5' po cenach zniżonych szybko i dokładnie. W 


mieszkania 1 pokojowe. Wia- 


Poszukuję domość w sklepie „Urzędni- 
ków“. 


H i świadectwo ukończenia 6 klas 
JIN 0 gimn. St. Niemca wystawione na 
Tadeuszu Wiśniewskiego unieważnia się. 


l i l dowód osobisty na imię Antonie- 
omg go Majaka z Jedlina, i weksel in 
blanko na 200 złotych wystawiony przez p. 
Stanisława Napiórkowskiego, które unieważ- 


nia się. 
się 2 pokoje z kuchnią, ewea- 


z Pa AE E I DAE E A E 
Poszukuje tualnie obszerny l pokój z j} i l dowód osobisty na imie Anny 
kuchnią. Rodzina inteligentna i spokojna. ging 

Oferty w Red. „Gazety Radomsk.* znalazca zechce zwrócić do Redakcji. 


Zielińskiej z Radomska. Łaskawy 
RADZE WEC EEC EEP POIENI DEVES PRPP ODCZBYDOŚ 1 V DEPP WALOR LIAREDZĄNOCSY ZAŚ ED 
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Straż Ogniowa Ochotnicza w Radomsku. A 


RCA 


pi 


W sobotę i niedzielę dn. 12 i 13 lipca b. r.a 


WYŚWIETLANY BĘDZIE JEDEN Z NAJCIEKAWSZYCH FILMÓW 


È 
x 


"ę, 


CAPETI 


Demon Cyrku 


dramat cyrkowy w 6-ciu aktach 


WEDŁUG POWIEŚCI PAULINY BUSEH. 


o kół 


om 


OAP PYSZNA, TAO. TT 


Ceny miejsc zwykłe. 
SORO RDZA CE PIR SZESONA 


Poczatek o godzinie 3 po pol. 


Redaktor i Wydawca Michał Świderski. 


GAZETA RADOMSKOWSKA* —nledzieła 13 lipca 1024 r. 


| N 29. 


GIEŁDOWY KURS WALUT. 
(W złotych) 
W dn. 10 lipca płacono w Warszawie 


Delar 5 zł. 28 gr. 
Funt szterling 22 zł. 58 gr. 
Frank francuski 26 gr. 
Liry włoskie 22 gr. 
Frank szwajcarski 92 gr. 
Korona czeska 16 gr. 
Korony austr. 8 gr. 


Ceny zboża w Warszawie. 
Za 100 kilogr. czyli 244 funty: 
czystej wagi wraz z dostawą płacono: 


w a Z O m 


za żyto 12 Złotych—za pszenicę 22 Zł. 
za owies 13 Zł. 


3 KLASOWA 
Średnia szkola handlowa. 


Zarząd Koła Polskiej Macierzy Szkol- 
nej w Radomsku podaje do wiadomości, źe 
na mocy koncesji Ministerstwa W. R. i 
Oświecenia Publicznego z dnia l kwietnia 
r.b. za Nr. 45612 zostanie otwarta w Radom- 
sku z początkiem roku szkolnego 1924/5 
od 1 września w lokalu gimn. im. Fabianiego 
3 klasowa średnia szkoła handlowa 

Lekcje odbywać się będą w godzinach 
popołudniowych od godz. 3—8 wieczorem. 

Uczniami mogą być osoby płci obojga 
w wieku od łat 14, które ukończyły kurs 
conajmniej 3 klas szkoły średniej ogólne 
kształcącej lub 7 klas szkoly powszechnej. 

Szkoła będzie prowadzona zgodnie z 
planami i programami, zatwierdzonymi 
przez Ministerstwo W. R. i O. P. 

Po ukończenia całkowitego kursu nau- 
ki uczniowie i uczenice szkoły otrzymają 
odpowiednie świadectwa. 

Zapis kandydatów i kandydatek do kl 

odbędzie się w następujących terminach: 
przed ferjami wakacyjnemi od 26 czerwca 
do 5 lipca i po ferjach od 20—31 sierpnia 
(włącznie) w lokalu Szkoły od godz. 9 ra- 
no do I po południu. 

Opłata za naukę wynosić będzie 15 zł 
miesięcznie, wpis zaś jednorazowo 3 złote. 

Blizszych informacji udziela sekreta- 
rjat (w budynku gimn. im. F. Fabianiego) 
codziennie do 5 lipca od g. 9r. do 1 p.p. 

Kierownik szkoły handlowej przyjmuje 
interesantów we wtorki, środy i piątki w 
tymże lokalu do 5lipca i po wakacjach od 
20 sierpnia od g, 7 do 8 wiecz. 

. Zarząd Koła P.M.S. w Radomsku 
Kierownik Szkoły 
(—) B. Więckowski. 


Prosimy uregulować nie- 
zwłocznie prenumeratę. 


Drukarnia Polska Henryka Kanclera w Radomsku. 
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